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s. 4-5

Igła i lęk zamiast dzieciństwa

Strefa Mieszkańca
s. 3

Co, gdzie, kiedy?
s. 6

W miejskim szpitalu im.  J. Strusia 
po raz pierwszy wszczepiono pacjentowi 
defibrylator, który w całości znajduje się 
poza sercem.

Przełomowy zabieg w szpitalu 
im. J. Strusia

Podczas tego seansu będzie kompletna ci-
sza. Mimo tego widzowie usłyszą wszystko 
doskonale. Jak to możliwe? 1 sierpnia ru-
szył cykl „Silent Cinema w Kinie Muza”, 
który odbywa się na tarasie poznańskiego 
kina. Uczestnicy dostaną słuchawki, 
a mieszkańcy okolicy będą mogli spokoj-
nie zasnąć.

s. 2 

Remont ważnych torowisk. 
Zmiany w komunikacji

Obejrzą filmy w ciszy

Trwa remont na  ul.  Roosevelta 
oraz na skrzyżowaniu ulic Hetmańskiej 
i 28 Czerwca 1956 roku. Kierowcy i pasa-
żerowie muszą zwrócić uwagę na tymcza-
sowe zmiany w komunikacji.

s. 2
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Podczas tego seansu będzie kom-
pletna cisza. Mimo tego widzo-
wie usłyszą wszystko doskonale. 
Jak to możliwe? 1 sierpnia ruszył 
cykl „Silent Cinema w Kinie Muza”, 
który  odbywa  się na  tarasie po-
znańskiego kina. Uczestnicy do-
staną słuchawki, a  mieszkańcy 
okolicy będą mogli spokojnie 
zasnąć.

Filmy pod gołym niebem to jedna 
z  ulubionych letnich atrakcji po-
znaniaków. Seanse organizowane 
są  na  różnych fyrtlach, jednak 
nie zawsze sąsiedzi również mają 
ochotę na  nocne oglądanie. Po-
znańskie kino znalazło na to sposób 
i ruszyło z cyklem „Silent Cinema 
w Kinie Muza”. Pierwszy seans od-
był się już 1 sierpnia, na tarasie kina. 
Widzowie dostali słuchawki zapew-
niające wysoką jakość dźwięku. 
Obejrzeli film w skupieniu, w wy-
jątkowej atmosferze.

W ramach cyklu spodziewać się 
można filmów o silnych kobietach, 
ale  również dreszczowców i  mu-
zycznych seansów koncertowych. 

W przypadku niekorzystnej pogody 
pokazy zostaną przeniesione do sali 
nr 3 Kina Muza.

Sierpniowy repertuar:
• 8 sierpnia, godz. 21:00 – „Love 

Lies Bleeding”, reż. Rose Glass,
• 9 sierpnia, godz. 21:00 – „Huma-

nitarna Wampirzyca…”, reż. Ariane 
Louis-Seize,

• 15 sierpnia, godz. 21:00 – „Diva 
Futura”, reż. Giulia Steigerwal,

• 16 sierpnia, godz. 21:00 – „Ostat-
nia wyprawa”, reż. Eliza Kubarska,

• 22 sierpnia, godz. 21:00 – „Na-
usicaä z Doliny Wiatru”, reż. Hayao 
Miyazaki,

• 23 sierpnia, godz. 21:00 
– „Wredne liściki”, reż. Thea Sharrock,

• 29 sierpnia, godz. 21:00 – „Baby-
girl”, reż. Halina Reijn,
• 30 sierpnia, godz. 21:00 – „Jutro 

będzie nasze”, reż. Paola Cortellesi.
Bilety na  seanse można zaku-

pić online lub w kasie Kina Muza, 
w  cenie 16  zł. W  tej  kwocie widz 
otrzymuje również słuchawki do in-
dywidualnego odbioru dźwięku.

Monika Statucka 

Wielkopolskie Centrum Pe-
diatrii rusza z  Programem 
Profilaktyki Zdrowotnej pt. Inter-
dyscyplinarne leczenie choroby 
otyłościowej u  dzieci i   mło-
dzieży. Program będzie działał  
w  latach 2025-2027 i  skupi  się 
na pomocy 200 pacjentom.

Rusza program, który  pomoże 
małym pacjentom w walce z otyło-
ścią. Programem objętych zostanie 
200  osób. Kwalifikacja do  niego 
odbywać się będzie w trakcie ho-
spitalizacji w Wielkopolskim Cen-
trum Pediatrii, ale przewidziano 
również nabór otwarty. Interdy-
scyplinarne podejście obejmie 
diagnostykę i  leczenie. Dzieci 
i  młodzież będą  pod  opieką en-
dokrynologa, psychologa i  diete-
tyka oraz skorzystają z rehabilitacji. 
Uczestnik programu objęty zo-
stanie roczną opieką. Konsultacje 
będą odbywać się co miesiąc w Ze-

spole Poradni Specjalistycznych 
przy ul. Wrzoska 1.

Około 25% dzieci i młodzieży 
w naszym kraju cierpi na nadwagę 
lub otyłość, co zbliża nas do śred-
niej europejskiej.  Badania Narodo-
wego Programu Zdrowia wskazują, 
że  w  Polsce około  1 na  5  dzieci 
w wieku przedszkolnym (5-6 lat) 
ma nadwagę lub jest otyła.

Aktualnie 33% dzieci w wieku 
8  lat ma  nadmierną masę ciała, 
z czego 15% to otyłość. Otyłość czę-
ściej występuje u chłopców (19%) 
niż u dziewcząt (11%). 

Otyłość dziecięca bardzo 
często prowadzi do  otyłości do-
rosłych, co  znacznie zwiększa 
ryzyko powikłań zdrowotnych 
i  przedwczesnych zgonów. Dla-
tego też  tak  ważna jest  wczesna 
interwencja –  zmiana nawy-
ków żywieniowych i  stylu życia 
w młodym wieku przynosi lepsze 
i trwalsze efekty niż próby leczenia 

w dorosłości.
–  Otyłość stała  się epidemią 

XXI wieku. W Polsce jest dominu-
jąca wśród dzieci i młodzieży – tyją 
najszybciej w  Europie. Otyłość 
prowadzi do problemów zdrowot-
nych. Jej  powodem jest  siedzący 
tryb życia i  złe nawyki. Najlepiej 
zająć  się profilaktyką, stąd  na-
sza koncentracja na  dzieciach 
i młodzieży. Jeśli w szkołach stoją 
automaty z przekąskami, które za-
wierają tylko cukier, place zabaw 
są  puste, a  dzieci spędzają czas 
przed ekranami, to  jest problem 

–  mówi Katarzyna Kretkowska, 
członek Zarządu Województwa 
Wielkopolskiego.

Samorząd Województwa 
Wielkopolskiego przeznaczył 
na program ponad 3 miliony zło-
tych, a  oprócz tego zakupiony 
będzie również specjalny sprzęt 
za ponad pół miliona złotych.

Monika Statucka 

Centrum/Wilda

Remont ważnych torowisk. Zmiany  
w komunikacji  

Nasza 
dzielnica

FOT. WPOZNANIU.PL Urzędnicy na pomoc otyłym dzieciom przeznaczyli ponad 3 mln zł.

Trwa remont na  ul.  Roosevelta 
oraz  na  skrzyżowaniu ulic  Het-
mańskiej i 28 Czerwca 1956 roku. 
Kierowcy i  pasażerowie muszą 
zwrócić uwagę na  tymczasowe 
zmiany w komunikacji.

1  sierpnia rozpoczęły  się prace 
remontowe na  torowiskach: Bał-
tyk i Traugutta. Remont wymusił 
spore zmiany w organizacji ruchu 
kierowców i  pasażerów komuni-
kacji miejskiej. Warto zapoznać się 
z nimi, aby uniknąć korków i kłopo-
tów z odnalezieniem właściwego 
przystanku.

Na ulicach Roosevelta i Bukow-
skiej nie  działa sygnalizacja 

świetlna oraz  zamknięte są  pasy 
do  skrętu w  lewo z  ul.  Bukow-
skiej w  stronę ronda Kaponiera, 
dwa pasy do jazdy w lewo z ul. Roose- 
velta w ul. Bukowską oraz dwa pasy 
do jazdy na wprost ul. Roosevelta 
od  Kaponiery w  stronę mostu 
Dworcowego. 

Objazd poprowadzony został 
do mostu Dworcowego, zawrotką 
w  ul.  Bukowskiej. Objazd skrętu 
w lewo z ul. Bukowskiej w ul. Roose- 
velta przebiegnie fragmentem 
ul.  Roosevelta z  możliwością za-
wracania za  wyspą kanalizującą 
lewoskręt w ul. Bukowską. Z kolei 
aby wjechać w ul. Bukowską jadąc 

od  mostu Dworcowego, trzeba 
będzie objechać rondo Kaponiera 
i skręcić w prawo przy Bałtyku. Ruch 
pieszy i rowerowy w rejonie prac od-
bywać się będzie z ograniczeniami. 
Autobusy nie  mogą tymczasowo 
skręcać w lewo z ul. Zwierzynieckiej 
w ul. Kraszewskiego.

W przypadku remontu na Wil-
dzie w  pierwszej kolejności wy-
grodzony będzie lewy pas jezdni 
ul.  Hetmańskiej oraz  fragment 
torowiska na  środku skrzyżowa-
nia. Przejazd ul. 28 Czerwca 1956 r. 
będzie możliwy bez  większych 
utrudnień.

Monika Statucka 

Poznański szpital rusza 
z ważnym darmowym 
programem dla chorych dzieci 

FOT. WPOZNANIU.PLKilka linii tramwajowych zmieniło trasy

Obejrzą filmy w ciszy

FOT. ŁUKASZ GDAK/ARCHIWUM Specjalne seanse organizuje Kino Muza
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Mądre, silne, kreatywne i  po-
mysłowe, mające odwagę, 
by zmieniać świat na lepsze – ta-
kie  są  kobiety w  stolicy Wielko-
polski. Miasto Poznań znów chce 
nagłośnić ich działania, organizu-
jąc kolejną edycję akcji społecznej 

„Poznanianki”. Kandydatki można 
zgłaszać do 14 września.

Hasłem przewodnim tegorocznej 
akcji jest „Wyżej, głośniej, razem”.

– W stolicy Wielkopolski mieszka 
wiele wyjątkowych pań – podkre-
śla Jędrzej Solarski, zastępca pre-
zydenta Poznania. – Są wśród nich 
kobiety biznesu, społeczniczki, 
wolontariuszki, artystki. Ich  dzia-
łania realnie zmieniają nasze mia-
sto, ale nie zawsze są odpowiednio 
nagłaśniane i  doceniane. „Wyżej, 
głośniej, razem” to zachęta do tego, 
by pokazać je światu.

Kandydatki można zgłaszać 
do 14 września – online. Na stronie 
poznan.pl/poznanianki znajduje się 
formularz, w  którym należy wpi-
sać swoją bohaterkę i  uzasadnić 
wybór. Jeśli ktoś chce, może także 
rekomendować grupę lub organi-
zację pozarządową, która  działa 
na rzecz Poznania, jego mieszkanek 
i mieszkańców.

– To już czwarty rok, w którym 
„Poznanianki” odbywają się w nowej 
formule – przypomina Magdalena 
Pietrusik-Adamska, dyrektorka 
Wydziału Zdrowia i Spraw Społecz-
nych UMP. – Po konsultacjach z sa-
mymi zainteresowanymi w 2022 r. 
zrezygnowaliśmy z  plebiscytu 
i zamiast rywalizacji postawiliśmy 

na siostrzeństwo. Chcemy pokazy-
wać kobiety, które łączą i inspirują 
innych do działania. 

Akcja społeczna „Pozna-
nianki” składa się z trzech etapów. 
Pierwszy z  nich właśnie ruszył 

i  potrwa do  14  września. To  czas, 
gdy swoje kandydatki mogą zgłaszać 
wszyscy mieszkańcy i mieszkanki 
stolicy Wielkopolski.  Następnie 
do 30 września kapituła wyłoni pięć 
kobiet lub organizacji, które zostaną 

bohaterkami kampanii społecznej. 
Dzięki temu każdy będzie mógł 
je  bliżej poznać i  dowiedzieć  się, 
jak  ważne są  ich  działania. Rada 
Miasta Poznania zdecydowała, 
że  w  tym  roku pięć  wyłonionych 
poznanianek (lub  grup) otrzyma 
nagrodę pieniężną w  wysokości 
7000  zł. Powstanie również po-
święcona im wystawa fotograficzna 
oraz krótkie filmy. 

Całość zwieńczy Poznań-
ski Tydzień Kobiet, który potrwa 
od  18  do  25  października. Pod-
czas  niego w  stolicy Wielkopol-
ski organizowane będą liczne 
wydarzenia poświęcone spra-
wom ważnym dla  poznanianek. 
Do jego współtworzenia zaproszone 
zostały organizacje pozarządowe, 
które do 12 sierpnia 2025 roku mogą 
na stronie www.witkac.pl składać 
oferty na  realizację wydarzeń 
oraz wszystkie jednostki miejskie. 
Szczegółowy program zostanie 
ogłoszony wkrótce. 26 października 
odbędzie  się gala finałowa, pod-
czas której uhonorowane zostaną 
tegoroczne bohaterki. 

Poznań dla kobiet 
Miasto wspiera swoje  miesz-
kanki na  co  dzień, nie  tylko 
podczas  akcji „Poznanianki”.  
Robi to m.in. poprzez dotacje, udzie-
lane działającym na ich rzecz orga-
nizacjom pozarządowym, a także 
kierowane specjalnie do nich pro-
gramy związane z ochroną zdrowia. 
Jednym z priorytetów są działania 
związane z  przeciwdziałaniem 
przemocy. 

W 2024 r. Jacek Jaśkowiak, pre-
zydent Poznania, podpisał Równo-

ściowy Plan Działania – dokument, 
który zawiera wiele propozycji 
warsztatów, szkoleń, kampanii spo-
łecznych i informacyjnych. Łączy 
je  jeden cel: aby Poznań był miej-
scem, w którym każdy ma równe 
szanse bez względu na płeć. 

Miasto wzmacnia też swoje 
mieszkanki w  obszarze zawodo-
wym, publicznym i  społecznym. 
Wspiera działania lokalnych or-
ganizacji pozarządowych, np.  ta-
kich  jak Stowarzyszenie Local Girls 
Movement, które prowadzi warsz-
taty dotyczące kobiet na  rynku 
pracy czy  Fundację im.  Julii 
Woykowskiej, organizującą za-
jęcia „Masz głos” dla  nastolatek 
i dorosłych. 

Centrum Inicjatyw Rodzin-
nych realizuje liczne projekty 
dla  młodych rodziców, głównie 
mam. W  mieście, przy  Poznań-
skim Ośrodku Specjalistycznych 
Usług Medycznych działa rów-
nież Punkt Profilaktyki Intymnej, 
czynny 24h na dobę, 7 dni w tygo-
dniu. To  pierwsze takie  miejsce 
w  Polsce, które  świadczy porady 
lekarskie w zakresie chorób prze-
noszonych droga płciową, higieny 
intymnej i antykoncepcji, zarówno 
naturalnej, jak i farmakologicznej.

Poznań razem z  Fundacją  
Sexed.pl połączył też siły w kampa-
nii na rzecz szczepień w szkołach 

– to element walki z wirusem HPV. 
Miasto uczestniczy również w pro-
gramie przeciwdziałania ubóstwu 
menstruacyjnemu. W  miejskich 
szkołach dostępne są tzw. różowe 
skrzyneczki z  akcesoriami higie-
nicznymi –  do  dyspozycji wszyst-
kich dziewcząt.

W Poznaniu powstaje Mapa Zero 
Waste –  praktyczny przewodnik 
dla  osób, które chcą ograniczać 
konsumpcję, działać lokalnie 
i ekologicznie. Dzięki projektowi 
w  jednym miejscu zebrane zo- 
staną punkty umożliwiające na-
prawę, wymianę, wypożycze-
nie i  przekazanie przedmiotów, 
a także dzielenie się jedzeniem.

Wydział Gospodarki Komunalnej 
Urzędu Miasta Poznania przygoto-
wuje interaktywną mapę, na której 
znajdą się informacje o punktach 
napraw, wymiany, wypożyczeń 
oraz miejscach dzielenia się żyw-
nością i innymi dobrami codzien-
nego użytku.

Wśród punktów dostępnych 
na mapie przewidziano: 

Usługi naprawcze:
• krawiectwo i przeróbki odzieży,
• naprawa obuwia,
• renowacja i naprawa mebli,
• naprawa zegarków,
• serwisy AGD i elektroniki,
• warsztaty rowerowe.

Sklepy i punkty charytatywne:
• fundacje prowadzące sklepy 

charytatywne,
• gratowiska i punkty zbiórki rze-

czy używanych,
• szafy charytatywne – miejsca 

ogólnodostępnej wymiany odzieży 
i przedmiotów.

Punkty gastronomiczne:
• jadłodajnie,
• miejsca dzielenia się jedzeniem,
• inicjatywy zapobiegające mar-

nowaniu żywności.

Wypożyczalnie sprzętu:
• sprzęt sportowy i turystyczny,
• gry planszowe i komputerowe,
• instrumenty muzyczne,
• narzędzia budowlane i ogrod- 

nicze,
• odzież okazjonalna, w tym suk-

nie ślubne.
Mapa ma  pełnić funkcję do-

stępnego dla wszystkich narzędzia 
wspierającego gospodarkę obiegu 
zamkniętego. Jej  celem jest  pro-
mocja postaw odpowiedzialnych 
ekologicznie, zachęcanie do  po-
nownego wykorzystywania przed-
miotów i ograniczania odpadów.

Zgłoszenia miejsc spełnia-
jących założenia idei zero wa-
ste można przesyłać na  adres:  
eko-edukacja@um.poznan.pl.

Poznanianki 2025 – ruszył nabór

Interaktywna mapa Zero Waste

MATERIAŁ PARTNERA

MATERIAŁ PARTNERA
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Temat 
numeru

Marta Maj 

Choć nazywana jest chorobą królewską, 
o takiej koronie dla swojego dziecka nie ma-
rzy żaden rodzic. Hemofilia. Wielu obiła się 
o  uszy, jednak niewielu wie, na  czym  do-
kładnie polega oraz  z  czym  przychodzi 
mierzyć się chorującym na nią pacjentom 
i ich rodzinom. O hemofilii i staraniach o lek 
na tę okrutną chorobę rozmawiam z rodzi-
nami z Wielkopolski.

Hemofilia to  rzadka, wrodzona choroba, 
polegająca na zaburzeniu krzepnięcia krwi. 
Osoby chore na  hemofilię mają niedobór 
lub całkowity brak jednego z białek (czyn-
ników krzepnięcia), które  są  niezbędne 
do prawidłowego krzepnięcia krwi. W efek-
cie nawet niewielkie urazy mogą prowadzić 
do  trudnych do  opanowania krwotoków 

–  tak  zewnętrznych, jak  i  wewnętrznych, 
np. do stawów, mięśni czy mózgu.

Hemofilii nie da się wyleczyć, ale można 
ją skutecznie kontrolować. Podstawą lecze-
nia jest podawanie brakującego czynnika 
krzepnięcia, zwykle dożylnie do  żyły ob-
wodowej lub  przez  port naczyniowy, pro-
filaktycznie (np. co drugi dzień) lub w razie 
krwawienia. Istnieje także lek – emicizumab 

– który zamiast czynnika krzepnięcia może 
być podawany pacjentowi podskórnie, rza-
dziej, np. raz na dwa tygodnie. Ten jest jed-
nak refundowany zaledwie do  drugiego 
roku życia pacjentów, którzy  doświadczą 
wielokrotnych krwawień mimo lecze-
nia albo  mają tak  trudny dostęp do  żył, 
że niemożliwe jest bezpieczne podawanie 
czynnika.

Starsze dzieci i dorośli muszą być zatem 
leczeni dożylnie, mimo że lek – skuteczniej-
szy, bezpieczniejszy i łatwiejszy w podaniu 

– jest na wyciągnięcie ręki. Rodzice pacjen-
tów walczą więc o refundację.

Muszą kłuć dziecko co drugi dzień
Dzieci często rodzą się jako zdrowe maluszki, 
nic nie budzi podejrzeń lekarzy ani rodziców. 
Tak było w przypadku 9-letniego Mikołaja, 
syna Pauliny i  Marka Wieczorków z  Cho-
dzieży. Choroba pierwsze objawy dała do-
piero przy raczkowaniu – dziecko było ciągle 
posiniaczone. Badanie APTT nie pozostawiło 
złudzeń – hemofilia typu A w najcięższej po-
staci. Chłopiec został momentalnie objęty 
profilaktyką. Jak przyznają rodzice chłopca, 
leczenie działa. Jednak tylko  oni  wiedzą, 
ile musieli przejść.

–  Spędziliśmy w  szpitalach wiele 
długich tygodni, a  nasz  najdłuższy ciąg 
to 40 dni na oddziale w Poznaniu. W szpi-
talu w Chodzieży nie mogliśmy być leczeni, 
więc  musieliśmy przyjechać z  dzieckiem 
do szpitala wojewódzkiego. Mikołaj ma za-
łożony podskórny port. Co drugi dzień musi 
mieć podawany dożylnie czynnik krzep-
nięcia, a  ponieważ nasz syn ma  trudny 
dostęp do żył, zdecydowaliśmy się na port, 
żeby  nie  musiał być  kłuty w  szpitalu. 
W  ten  sposób zaoszczędziliśmy sobie od-
wiedzin na oddziale kilka razy w tygodniu, 
ale jednocześnie wzięliśmy na siebie obo-
wiązek podaży czynnika w domu – mówi 

Paulina Wieczorek, mama Mikołaja.

W roli medyka – rodzic
Dla rodziców dzieci z hemofilią podawanie 
czynnika przez port nie  jest wcale rozwią-
zaniem problemu. Oprócz tego, że wymaga 
nauczenia  się procedury medycznej, ska-
zuje rodziców na  wejście w  rolę medyka, 
który musi podać lek dziecku. A kilkulatek 
często nie chce współpracować.

– Teraz Mikołaj ma już 9 lat, więc wygląda 
to inaczej, ale bywały dni, kiedy musieliśmy 
z całych sił przytrzymywać go, żeby nie wy-
rywał się, kiedy podawaliśmy mu czynnik 
przez port. Dla rodzica to wyjątkowo trudne, 
bo nie chce, by jego dziecko płakało. Tym-
czasem nie można zrobić wyjątku, czynnik 
trzeba podać i koniec – mówi Marek Wie-
czorek, tata Mikołaja.

Jednak niebezpieczeństwo niesie za sobą 
także sam port podskórny. Nie  ma  dnia, 
aby  rodzice dzieci, którym  go  założono, 
nie obawiali się, czy nie dojdzie do zakaże-
nia. To bowiem może poskutkować sepsą. 
Poza  tym dziecko rośnie, a  wężyk może 
okazać  się z  czasem za  krótki. A  podaży 
nie można przerwać. Co drugi dzień dziecko 
musi mieć podany lek. W  sterylnych wa-
runkach, w rękawiczkach. Po ich założeniu 
nie można już niczego dotknąć. Pani Pau-
lina wspomina, że pogodziła się z faktem, 
że jej syn choruje na hemofilię, ale to wła-
śnie podaże przez  port doprowadziły 
ją na skraj zdrowia psychicznego.

– Co podaż miałam wrażenie, że dziecko 

ma objawy sepsy – gorączkę, drgawki. Nawet 
gdy wiedziałam, że wszystko jest w porządku, 
był we mnie ogromny lęk, że czegoś nie do-
pilnowałam i  Mikołaj przypłaci to  walką 
o życie. Oprócz tego obserwując Mikołaja 
podczas zabawy nie potrafiłam skupić się 
na  niczym poza  jego  bezpieczeństwem. 
Spokojna kawa z koleżankami i bawiące się 
obok dzieci? W moim przypadku nie było 
o tym mowy. Pokłosie hemofilii jest z nami 
cały czas – puentuje.

Port podskórny, czyli mniejsze zło
Założenie portu pozwala rodzicom odetchnąć 
o tyle, że nie muszą pojawiać się w szpitalu 
na podawaniu czynnika co drugi dzień. To jed-
nak „mniejsze zło”, bo w takiej sytuacji rodzic 
bierze na siebie ogromną odpowiedzialność 

– nie dość, że musi odpowiadać za sterylne 
warunki podczas podaży, to  jeszcze zadać 
dziecku ból. Między innymi o tym aspekcie 
rozmawiam z dr hab. n. med. Olgą Zając-Spy-
chałą, na co dzień zajmującą się pacjentami 
zmagającymi się z hemofilią w Wielkopol-
skim Centrum Pediatrii.

– Zdrowy człowiek ma czynnik krzepnię-
cia we krwi na poziomie ok. 50 proc. Hemofi-
lik zaledwie 1 proc., a czasem nawet i 0 proc.
Czynnik krzepnięcia podawany dożylnie 
jest skuteczną metodą leczenia, nie można 
mu tego odmówić. Co więcej, dzięki częstym 
podażom pacjent wie, kiedy ma  go  naj-
więcej, a kiedy najmniej. Z każdą godziną 
od  podania jego  poziom we  krwi maleje, 
ale za to w początkowej fazie po podaniu 

krew pacjenta krzepnie niemal jak u zdro-
wego człowieka. Dzięki  temu może do-
brze zaplanować np. wizytę u stomatologa 
czy trening sportowy, tak, by nie narazić się 
na  krwawienie. Leczenie emicizumabem 
daje 15 proc. aktywności czynnika – to mniej 
niż u zdrowego człowieka, ale za to poziom 
jest  stabilny. Przynosi jednak nieporów-
nywalny komfort. Podanie jest podskórne 
raz na dwa tygodnie. Rodzic nie musi na siłę 
przytrzymywać dziecka, aby  wkłuć  się 
do  portu czy  też  zawozić do  szpitala, 
gdzie  zrobią to  pielęgniarki. To  ogromna 
ulga zwłaszcza dla  psychiki –  podkreśla 
lekarka.

Jej zdaniem lek podskórny, o który wal-
czą rodzice, byłby dla nich wybawieniem.

– Wkłucia są najtrudniejsze u najmłod-
szych pacjentów, bo  żyły są  u  nich małe 
i słabo widoczne. W dodatku dzieci często 
boją się, wierzgają. Port naczyniowy spra-
wia, że  nie  trzeba za  każdym razem szu-
kać żyły na nowo. Jednak to nadal ukłucie, 
które rodzic musi wykonać. Zamiast uspo-
kajać i głaskać po głowie, zadaje dziecku ból. 
To niszczy cały system rodzinny, na sceny 
z  wyrywającym  się maluchem i  przytrzy-
mującymi go rodzicami patrzy rodzeństwo. 
Wszystko dzieje  się jednak w  dobrych in-
tencjach i dla zdrowia dziecka. Trzeba więc 
nauczyć  się z  tym żyć –  mówi doc.  Olga 
Zając-Spychała.

Z niepokojem odliczają do drugich urodzin
O refundację emicizumabu dla  dzieci po-
wyżej 2.  roku  życia walczą także rodzice 
9-miesięcznego Adasia z  podpoznańskiej 
Rokietnicy. Chłopiec jest objęty profilaktyką 
lekiem podskórnym, ponieważ nie skończył 
jeszcze 24  miesięcy. Choroba została wy-
kryta u niego od razu po urodzeniu. Po po-
braniu krwi w szpitalu ta nie przestawała 
lecieć, co  skłoniło lekarzy do  wykonania 
dodatkowych badań. Diagnoza padła natych-
miast, więc z porodówki pani Anna, mama 
chłopca, trafiła z nim prosto do szpitala pe-
diatrycznego przy ul. Wrzoska w Poznaniu. 
Tam, w piątej dobie po urodzeniu, miał miej-
sce pierwszy wylew i lekarze podali mu czyn-
nik krzepnięcia.

– Do leczenia emicizumabem Adaś otrzy-
mał kwalifikację w momencie, kiedy skoń-
czył miesiąc. Wtedy wszystko się zmieniło. 
Widzimy, jak było przed otrzymaniem leku 

– mimo że to był krótki okres, to każde po-
branie krwi czy nawet mocniejsze uściśnię-
cie rączki czy  nóżki podczas  przebierania 
kończyło się siniakami. Któregoś dnia Adaś 
podrapał się po twarzy przez sen, jak to no-
worodek. Całą twarz miał zalaną krwią. 
To wyglądało strasznie, kiedy go zobaczyłam, 
myślałam, że stało mu się coś poważnego, 
a to było maleńkie zadrapanie. Funkcjono-
wanie bez profilaktyki byłoby trudne, a dzięki 
leczeniu emicizumabem synek może się roz-
wijać jak inne dzieci. Oczywiście wciąż pilnie 
dbamy o jego bezpieczeństwo, bo lek nie daje 
całkowitej ochrony. Jednak nie musimy kłuć 
dziecka co drugi dzień, a to i tak dużo – mówi 
pani Anna.

Igła i lęk zamiast dzieciństwa. Rodzice dzieci chorych na hemofilię  
walczą o refundację leku

FOT. ARCHIWUM PRYWATNE A. PRÓSZYŃSKIEJ Adaś Prószyński rozwija się jak jego rówieśnicy
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Ministerstwo zapewnia, że działa
Rodzice robią co w ich mocy, by ich głos 
został usłyszany w Ministerstwie Zdrowia. 
Działają poprzez Fundację Sanguis Hemo-
filia i Pokrewne Skazy Krwotoczne, ale sta-
rają się nagłośnić sprawę także działaniami 
w social mediach. Ich walkę o lek dla dzieci 
silnie wsparły m.in. aktorki Anna Dereszow-
ska i Katarzyna Zielińska. Wielokrotnie mają 
jednak wrażenie, że spotykają się ze ścianą.  
5  listopada  2024  r. podczas  spotkania 
członków fundacji z przedstawicielem Mi-
nisterstwa Zdrowia Mateuszem Oczkow-
skim rodzice hemofilików usłyszeli wprost, 
że  komfort pacjentów pediatrycznych 
jest sprawą drugorzędną dla Ministerstwa. 
Skoro dzieci są  zaopatrzone w  czynnik, 
to  sprawa jest  załatwiona. O  stanowisko 
zapytałam więc w  lipcu  br.  Ministerstwo 
Zdrowia.

– Aktualnie trwa procedowanie wniosku 
o rozszerzenie wskazań do stosowania emi-
cizumabu u dzieci i dorosłych. Taki wniosek 
firmy farmaceutycznej trafił do  Minister-
stwa Zdrowia dopiero pod  koniec kwiet-
nia  2025  r. i  jest  rozpatrywany zgodnie 
z przepisami (do 180 dni, zgodnie z dyrek-
tywą przejrzystości UE).

Procedowany jest także wniosek o refun-
dację czynnika krzepnięcia krwi podawa-
nego raz w tygodniu. Ma on być alternatywą 
dla  obecnie dostępnych czynników krzep-
nięcia w  programie leczenia hemofilii 
oraz dla emicizumabu. Decyzje w tej spra-
wie mogą zostać podjęte już w obwieszczeniu 

na październik – czytam w odpowiedzi.
Jednocześnie Ministerstwo Zdrowia 

zapewnia, że  system leczenia pacjentów 
cierpiących na hemofilię jest w Polsce na wy-
sokim poziomie.

– Wobec pojawiających się w przestrzeni 
publicznej informacji, należy zauważyć, 

że  program leczenia hemofilii w  Polsce 
jest uważany za jeden z najlepszych w Eu-
ropie –  zapewnia ciągłość terapii, bezpie-
czeństwo i wysoki poziom leczenia. Nie ma 
w polskiej ochronie zdrowia drugiej takiej 
jednostki chorobowej jak hemofilia, w której 
każdy pacjent, bez wyjątku, ma dostęp do no-
woczesnego leczenia, zarówno profilaktycz-
nego, jak i stabilizującego chorobę. Pacjenci 
z hemofilią mają wzorowo zorganizowany 
system dostaw i odbioru leków, za który od-
powiada Narodowe Centrum Krwi – widnieje 
w odpowiedzi.

Dni odliczają z lękiem
Rodzice małych pacjentów nie  ustają 
w  swoich działaniach. Chcą, by  ich  dzieci, 
ale  i  oni  sami, wreszcie mogli odetchnąć 
z ulgą. Póki co Mikołaja wciąż czeka kłucie 
co  drugi dzień, a  rodzice Adasia odliczają 
dni, kiedy ich synek skończy dwa lata i bę-
dzie musiał być leczony czynnikiem podawa-
nym dożylnie co drugi dzień. Boją się utraty 
spokoju, który mają dziś.

Działania rodziców i  ich walkę o  lek 
dla  małych pacjentów można śledzić  
na facebookowym profilu Fundacji Sanguis 
Hemofilia i Pokrewne Skazy Krwotoczne.

FOT. ARCHIWUM PRYWATNE P. WIECZOREKZestaw, którym podawany jest czynnik krzepnięcia w domu

Igła i lęk zamiast dzieciństwa. Rodzice dzieci chorych na hemofilię  
walczą o refundację leku
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W niedzielę, 10 sierpnia, o godzinie 20:00 odbędzie się XVIII Festiwal Sztuki Ludowej 
– muzyczno-taneczne jam session. To okazja do poznania artystów występujących 
podczas XVIII Festiwalu Sztuki Ludowej bliżej. Na wieczorną potańcówkę zapraszają: 

- BANDA RENACER / Chile 
- Mongolia Entertainment / Mongolia 
- Sukhothai College of Dramatic Arts Folk Dancers / Tajlandia 
- Rapala Dance Ensemble / Kenia 
- Ballet Saly Velingara / Senegal 
- Folklore Ensemble VAH / Słowacja 
- Etno kompanija ZEIDI / Łotwa 
- Ensemble of Culture and Art Center of Sighnaghi Municipality „LASHKRULI” / Gruzja 
Festiwal Sztuki Ludowej to miejsce integracji społeczności o różnych poglądach i oby-
czajach w duchu tolerancji i zrozumienia dla innych narodowości. Folkloryzm i celebro-
wanie zmodyfikowanych przez czas tradycji jest teatrem, wspomnieniem. To fantazja 
o tym, jak żyli nasi przodkowie. Wstęp na wydarzenie jest bezpłatny.

W piatek, 8 sierpnia o godzinie 17:00, przy ul. Gołębiej 8 odbędzie się spektakl teatralny 
„Świat według Cioci Jadzi”. Spektakl Teatru Fuzja powstał na podstawie serii książek Elizy 
Piotrowskiej. Wiadomo, że na nudę najlepsza jest dobra książka. Dlatego aktorzy wzięli 
największą i najciekawszą książkę, jaką udało się im znaleźć, potrząsnęli nią, a ze środka 
wypadła... Ciocia Jadzia i cały jej świat. Ciocia Jadzia zabierze widzów w podróż. Nie za-
braknie ukochanych postaci z serii książek Elizy Piotrowej: Cioci Jadzi – wiadomo, 
dziewczynki, Pelagii Rzepy, Heńka Rokmana, Mamy i Taty, a na deser odwiedzi widzów 
nie kto inny, jak Krystian z III B. Spektakl rekomendowany jest dla dzieci powyżej trze-
ciego roku życia. Udział w wydarzeniu jest darmowy. Przedstawienie odbywa się w ra-
mach cyklu „Tu się spotkajmy!”

8.08 godz. 17:00

10.08 godz. 20:00

W piątek, 8 sierpnia o godzinie 19:00 odbędzie się kolejny koncert z cyklu Na Fa-
lach. Tym razem na poznańskiej scenie wystąpi Cleo. To piosenkarka, autorka tek-
stów i projektantka mody. Urodziła się w 1983 roku w Szczecinie. Z wykształcenia 
jest architektem krajobrazu. Swoje pierwsze muzyczne kroki stawiała w chórze gospel 

„Soul Connection” oraz w duecie „Dwie Asie”. Jej kariera nabrała tempa po ukazaniu się 
singla My Słowianie, który został stworzony we współpracy z Donatanem. Koncert od-
będzie się przy Jeziorze Strzeszyńskim. Wstęp jest darmowy. W ramach cyklu Na Falach 
tego lata odbędzie się jeszcze jeden koncert. W niedzielę, 9 sierpnia, na scenie nad je-
ziorem wystąpi Hubert. Udział w wydarzeniu również będzie darmowy.

8.08 godz. 19:00
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W tym roku lato w Termach roz-
brzmiewa muzyką lat  90. Pełne 
jest  kaset  VHS i  tych  zwykłych, 
magnetofonowych. Scena w  po-
staci wielkiego różowego bo-
omboxa gości pełnowymiarową  
figurę Alfa. Zdjęcie można wy-
konać sobie na  tle okładki na-
wiązującej do poczytnego kiedyś 
czasopisma młodzieżowego 

„Bravo”, a  kostki Rubika służą 
nie tylko do układania, ale do tego 
by na nich usiąść. A wszystko po-
śród basenów z ciepłą wodą, zie-
leni i licznych zjeżdżalni. 

Dekoracje, które odnaleźć można 
na  termalnej plaży mają opowie-
dzieć pewną historię. Nie wszyst-
kim lata  90.  XX  w. kojarzą  się 
kolorowo i  beztrosko, natomiast 
dla  sporej części tzw.  pokolenia 
milenialsów  ten  czas to  dzieciń-
stwo. Dzieciństwo, pełne zabawy 
nieprzerywanej pushami na tele-
fonie, bezmyślnym scrollowaniem 
treści czy kręceniem materiałów 
do  mediów społecznościowych. 
Wielka kaseta z ołówkiem do prze-
wijania taśmy przypomina niety-
powy sposób na przewijanie kasety 
do  miejsca ulubionej piosenki. 
Uliczny telefon na  monety scho-
wany w  niebieskiej czaszy budki 
telefonicznej, popularny niegdyś 
widok, przywodzi na  myśl wspo-
mnienia o telefonowaniu do cioci 
czy przyjaciółki.  Możemy zdradzić, 
że z termalnego telefonu nigdzie 
nie  zadzwonimy, za  to  w  gorące 
dni możemy  się nim  schłodzić, 
bo ma on ekstra funkcję… prysznica.

Plażowe dekoracje to  jednak 
tylko dodatek to  tego, co  w  aqu-
aparku najważniejsze –  dobrej 
zabawy. Jak  co  roku, sercem ter-
malnego lata jest scena na plaży. 
Tam  konferansjerzy organizują 
konkursy z nagrodami angażujące 
młodszych i starszych. W basenie 
termomineralnym w  rytmie pio-
senek Madonny i Backstreet Boys 
kilka  razy  dziennie odbywa  się 
aquadance, czyli  termalny ae-
robik w  wodzie, który  prowadzą 
profesjonalne instruktorki fitness 
i tancerki.  

To jednak nie wszystko. W sło-
neczny (mamy nadzieję) sierp-
niowy weekend 9  i  10  sierpnia 
Termy Maltańskie zapraszają 
na kumulację lata! 

W  sobotę 9.  sierpnia między 
godziną 11.00 a 14.00 przed sceną 
odbędzie się spotkanie z Piotrem 
Reissem, legendą drużyny Lecha 
Poznań, którego kariera przypadła 
w dużej części właśnie na lata 90. 
Dzieciaki zapraszamy na gry i za-
bawy z piłką nożna w tle, które mają 

być dla nich czystą frajdą, bez prób 
nakładania na  dziecięce zabawy 
profesjonalnych filtrów. Z pewno-
ścią, po zabawie, będzie możliwość 
by przybić piątkę piłkarzowi! 

Natomiast w niedzielę 10. sierp-
nia na scenie zaśpiewają finaliści 
konkursu muzycznego z Kasią Wilk. 
Ze  sceny usłyszymy popularne 
w latach 90. piosenki, które więk-
szość z nas sama bez problemu po-
trafi zanucić. Muzyka sprzed 30 lat 
z pewnością jest elementem, który 
łączy pokolenia. 

Wszystkich chętnych do  po-
słuchania koncertu zapraszamy 
o  14.00 pod  termalną scenę. Bę-
dzie można również posłuchać 
koncertu relaksując się w basenie! 

A co jeszcze czeka Was latem  
w Termach Maltańskich? 
Przede  wszystkim rozbudowana 
część zewnętrzna aquaparku 
z rozległą, położoną tarasowo plażą 
wypełnioną nadmorskim piaskiem, 
która zaprasza do siebie egzotycz-
nymi parasolami oraz  leżakami 
i widokiem na jezioro Maltańskie. 
Najmłodsi odnajdą tam dla siebie 
plac zbaw, a dorośli bar z przeką-
skami. Powyżej części piaszczystej 
plaży znajduje się część trawiasta, 
na której znaleźć można również 
leżaki i  parasole, a  także bar ser-
wujący dania z grilla i napoje. 

Jeśli jesteście zainteresowani 
bardziej aktywnym relaksem, 
do zjazdów zapraszają zjeżdżalnie 
zewnętrzne, na  których można 
zjechać zarówno rodzinnie,  
jak i indywidualnie. Wielką atrak-
cją dla odwiedzających jest również 
najdłuższa termalna zjeżdżal-
nia czynna wyłącznie w  waka-
cje –  Dzika Rzeka Zewnętrzna 
o długości aż 166 metrów! Chętni 
do aktywnego wypoczynku mogą 
wyszaleć  się na  Wodnym Torze 
Przeszkód WIBIT, a młodsi na dmu-
chanych zjeżdżalniach, które są no-
wością tego  sezonu w  Termach 
i  cieszą  się dużą popularnością 
pośród najmłodszych. 

Dla tych, którzy mają ochotę 
na spokojny wypoczynek w wodzie, 
w zewnętrznej części aquaparku 
czeka basen termomineralny, 
w którym kilka razy dziennie od-
bywa  się aquadance. Największą 
atrakcją jest  jednak wypływowy 
basen zewnętrzny z  masują-
cymi dyszami, biczami wodnymi, 
wirem wodnym oraz platformami 
do opalania się. Nie można również 
zapomnieć o pamiątkowym zdję-
ciu przy figurze-ławce w kształcie 
serca, które ulokowane jest nad ba-
senem, w centralnej części plaży. 

PARTNEREM JEST

Kumulacja lata w Termach Maltańskich.  
Zapraszamy na pełen atrakcji weekend 9-10 sierpnia
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